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Pod znakiem wojny. 


Pomimo wszalkieh usiłowań dyplomatycznych, 
aby skłonić Serbię do saniechanie planów wojen- 
nych, nie ulega żadnej wątpliwości, że ргбев drżą- 
cego o tron zwój króla Piotra, esty naród serb- 
ski x następcą ronu i najwybitniejstymi polity- 
kami na czele nietylko uważa wojnę ra raacz 
nieuniknioną, ale dąży da niej = namiętnym u- 
рогаш. 
№) Paryż. Z Serbii nadchodzą ślarmujące wieści. 
$ertskie stronnietwo wojenne nabrało nowej otu- 
chy, wskutek pogłoski, że newy wielki wezyr 
odrenci umowę z Austro-Węgrami. Obecną chwilę 
uważeją za atosowna dla Serbii do wojny. 

Qjclaa I syn. 

Balgrad. Król na żądanie ministra spraw sa- 
granicenych Jowanowiemm, zakazał następey tronu 
ndziała w obradach kemitetn obrony krajowej 1 
bezpośredniego porozumiewania się к dyplomatami 
akredytowanymi prey dworze serbskim. 

W skutek tego książę Jerzy wystosował na- 
stępujący liat do dra Jowanowicra:; 

„Ojciec mój jest niewolnikiem stronnictwa ra- 
dykslnego | ponosi к tego powodu wielkie seko- 
dy osobiste, narakając rararem dynastyę 1 kraj 
na wielkie niebezpieczeństwo. Dlatego na mnia 
oląży obowiąnek stykania się e ludźmi, który 
reprezentują naród, m tymi są esłonkiwia komi- 
tetu obrany narodowej, Dzięki temu będę mógł 
w danej chwili rotpocrąć walkę s wewnętrenymi 
1 sówiętranymi nieprzyjaciółmi Serbii, chaóby na- 
wet wbrew woli mego ojca". 

Liat ten sostat odceytuny na posiedzeniu ko- 
mitetu obrony krajowej. 

Pogotowia мојелпе manitorów. 

Budapeszt, Jak donosi „Водар. Hirlap“, weno- 
raj miał do Budapesztu nadejść rozkaz к Wiednia, 
polecający postawienie na stopie wujennej załogi 
monitorów. Komendanci monitorów oczekują w naj- 
blikasych dniach przybycia zapasowej marynarki 
z Poli. Ра wykonania otreymanego rozkazu, mo- 
nitory gotowa аз do odjazdu, tak, że w przeciągu 
osterech godsin mogą odpłynąć. 

Zwołania dalegacy] ? 

Budapeszt. Niektóra dzienniki donoszą, jakoby 
wnet ewołaną być miała sesya delegacyjna dla 
uchwalenia nadzwyczajnego, podobna kilkaset mi- 
Monów wynoszącego kredytu wojennego. Inna 
dzienniki przeczą temn. 

Gabinet Pasicza. 

Bolgrad. Międsy młodo- i stero-radykałami 
dossła da skotkn porornmienia w sprawie utwo- 
rrenja gabinetu koalicyjnego pod przewodnictwem 


Pasicza. 
Nastrój w Sarbli. 

Belgrad. Wiadomość piam, te mocarstwa euro- 
pejskie samierzają udsielié Austro- Węgrom man-. 
datu do prowizorycznej oknpacy! Sarhii wywołała 
w kołach politycznych wielkia rozgoryczenie. Ko- 
ła te uważają powyższą wiadomość se umyślną 
prowokneye Sarbi. 


PRZEWROT. 


з Рәшівій 2 najbliższej preyszłości, 
przez Ludwika Szenepańnkiega. 
Ciąg dalany. 

Zaczem Stań, upewniwszy 216, że w piwnicy 
panie są zupełnie zabespieczone przed knlami, po- 
wrócił do sieni i usiadł w kącie pod ścianą, przy- 
ałuchując się etrzelaninie, Broniący się dragoni 
strzelali zrzadka; natomiast atakujący utreymy- 
wali, bezustenny ogień. Brama karozmy była już 
mocno uszkodzona, kale w kilku miejsesch Asi 
skały deski, wyrywając enaceniejsze szpary. Ale 
dragoni byli najlepszej myśli i Staś słyseał, jak 
mówili między sobą, że і trzy dni takiej pakaniny 
szkody im nia wyrządel. 

7а pół godziny zaś nadejdzie odsiecz! 

Nagie ЙЫЛ Stasia padł na blaszany zbiornik 
я benzyną, wyniesiony m automobile. Hezerwoar 
mieścił w sobie 8 do dziesięcin litrów płynu. 

Jakaś динов myśl przyszła Stasiowt do gło- 
wy, bo nagle sbladł 1 drżeć począł pod wpływem 
wewnętrznego wzburzenie. Gdyby go ktos hył oh- 


Na KARNAWAŁ ~ Wachlarze, 


GRZEBIENIE ozdobne do fryzur, wstążeczki do kotyliona, PASKI modne, Perfumy, Pudry franc. 
ANASTAZY ERONCZ krk, Fonaista |. 17. 


= 


i angielskie Ceny bez konkurencji. 


Belgrad. „Politika* twierdei, że Austro- Węgry 
zwróciły się da mocarstw o pozwolenie wystąpie- 
mia przeciw Serbii, a równocześnie kazały swej 
prasie gromi Serbii. Gdy jednakże w ministerstwie 
apraw sagranicsnych w Wiedniu przekonano вір, 
ве Enropa nie ehee popierać tych usiłowaf, wia- 
domości te rdementowano. 

Król bułgarski w Balgredzia. 

Wiedeń, Juk „N. Tagblatt“ donosi, w Belgra- 
dzie wywułał wielką senzacyę 1 rozgoryczenie fakt, 
że król Ferdvnand bułearski, w przejeźlzia do 


Pani Janina Borowska przeciw „Naprzodowi”, 


Oskartycielkę prywatną zastępuje adw. Lewi- 
cki, oskarfonego Haeckara broni adw. dr He- 
ski. Świadków da rozprawy powołano 30. Jako 
Homan z jęryka rosyjskiego fanguja adwokat dr 


Wiednia, polecił swój wagon sałonowy przed sta- 
суз odłączyć od pociągu, który atot w Belgra- 
dzia 40 minut i wprost przesnnąć do Zemania. 
Ugoda z Turcyą. 
Wladeń. „N. fr. Pressa“ donosi, że dziś zape- 
з wne już odejdzie da Konstantynopola protokół u- 
| gody z poprawkami austrysckiemi. Porta miała 
między innemi zażądać konwencyi, w której Au- 
stro-Węgry poręczyłyby pomoc w Nowym Вакагве 
па wypadek inwazyi Serbii lab Czarnogóry. 


się dziś na 3 dni rozpisuna rozprawa prasowa. 
Pani Janine Borowska, oskarżona przes „Naprzód" 


Praed nądem przysięgłych w Krakowie zaczęła | 
o sapiegostwo w służbie warieawskiej ochrany, 


broni яте} esei. Pani Borowska podjęła swego ndy. 
езаай wazelkle starania, aby obronę awoją prea- Na ławie preysięgłych zasiędii wy- 
prowadnić przed poufnym sądem honorowym, ale | łosowani pp.: атага Wawrzyniec, Cyran- 


kiewier Stan., Stolik Zygmunt, Sokołowski Anto- 
ni, red. Chyliński Michał, Skrzyński Stefan, Ko- 
walski Aleksy, Bukowski Jan, Kwaszyc Wincen- 
ty, Poteralski Władysław, dr Kraysatałowies Bran- 
glazek, Braun Włodzimierz, sastępcy pp. Меша R. 
1 Wójcikiewicz Józef. 

Akt oskarżenia 


шепегку partyi, którzy rzucili oskarżenie, nie zgo- 
dejli się na to, przeciwnie E zaciekłą brutalnością 
obrzucali broniącą się kobietę w dalszym ciągu 
obelgami. Zacrem sprawa wytoczona została przed 
publiczny sąd obywatelski. 

Roaprawa budzi niezwykłe zainteresowanie. 

Z jednej strony stanęła rewolucyjna рвг- 
tya socyslistyczna, ia partya, w której 0- 
bok szermierty, giuących ra ideę (mówimy o Kró- 
lestwie Polskłem) raroiło się od bandytów I 
wszelskich mniejatych i więkorych Bakajów 
i Azewów, ta partya, która krwawem błotem 
zbrysgała ulice miast naszych, która obok czynów 
męstwa i poświęcenia ma na swem gamieniu ogrom 
abrodni i traleństw, к głupoty 1 e faryi rewoln- 
cyjnej srodzonych — к drugiej strony staje jedna 
kobieta, żadnego рорагеїв зе strony jakiejś par 
tyl nie mająca, ale wytrwale broniąca swej caci, 


opława : 

„Janina z Klecanów Borowska, słuch, wydz, me- 
dycznego Uniwersytetu Jagiellońskiego, żona dra Ma- 
ryana Borowskiego, c, k, koncepiaty Namiestoictwa we 
Twowie, oskarża Emila Haeokera wapółredaktora cza- 
avpiama „Naprzód” w Krakowie, lat 38 liczącego о to, 
ża sam napiaał 1 ułożył a następnie w nrza 134 „Na- 
przodu* z dnia 5 maja 1908 r. wydrukować połecił 
artykuł pt: „Szpieg“, zawierający ustęp, w którym 
antor artykułu zarzucił mi, ża jastem azplolam 
roayjakiej policyi, oraz uczynił mi вагові znik- 


twierdząca, że zarzuty, z jakimi przeciw niej Wy- | czemnienia. 
atąpiona, wynikly sa strasenej omyłki, Qzynami tymi dopuścił sią oskarżony występku 
Partya próbnje przeprowadzić dowód prawdy | obrazy orol. 


i powołała mnóstwo świadków, mających stwier- 
deić relacye p. Janiny Borowskiej s ochraną. 

Między innemi świadkami stanie także głośny 
Bekaj, były rewalucyonista, następnie szpieal, 
potem znów rawolucyonista | zdrajca kolegów- 
sepłolów. Stanie tekże Burgaw, wydawca hiato- 
rycznego rewolucyjnego mlesięcenika „Byloje“, 
który pierwiry na skutek rewelacyj Ва кај а o- піз umieszczonego, otrzymać miała rednkcya tego pi 
głosił Borowską aupiegiem. | ама od rosyjskiej partyi sacyslno-damokratycznej. 

Rozprawa odałoni zatem niewątpliwie różne tej: | Wśród owej atramznej listy zdrajców, a więe ludzi 
niki „ochrany* — і zapewne także renei snop | dopnazczających wię rzekomo najohydniejszej 1 najwatrę- 
światła ва kulisy naszej P. P. S. Tem tłomacey | tniejnząj zbrodni w świecie, między wielu Innemi za- 
się nieawykłe sainteresowanie jakie ta rosprawa | mieszozona co następuja: „Janina Borowska, 20- 
badei. na lekarza w Krakowie, gamiesekala przy szpitalu áw. 

Rocha(?) (ulaczytełna Red. С. 8.)*. 

Fuktem jest, że nazywam się po mężn Janina Bo- 
rowaka, atoli mąż mój nigdy nla był lekarzem w Kra: 
kowie, gdyż nie јене doktorem medycyny, lacz filozofii 
d jest kencepistą Nnamiestnietwa wa Lwowie, a ja nb- 


Powody. 

W pińmie „Czerwony Srtandar“, drukowanem taj- 
nle w Królestwie Polskiem, będącam organem socyal- 
nej demokracyi Królestwa Polekiego i Litwy, zamie- 
wzczono nazwiska azeregn osób jako szpiegów tajnego 
oddziału rowyjskiej policyi politycznej w Warszawie, 
zwanego „Ochrana“, Liate tą według nagłówka nad 


Rozprawa. 

Rosprawa rospoczęła się o gods. 9 tej. Trybo- 
naławi przewodniczy radta Raczyński, jako wotan- 
ol zasiadają: radea вайп kraj. dr Kapf i sekre 
{аге Krau 


serwował, dostrzegłby niawątpliwie walkę sprze- 
cznych повоб 1 pracę myśli na twarzy chlopca. 

Rozwatał widocznie coś bardeo ważnego а nie- 
paspiecznego. 

Nie pilnował go nikt; żołniers, przeznaczony 
do straży, siedział na progu isby tyłem od Sta- 
sia odwrócony i ronmawiał e towarzyszami. 

Stań niepostrzeżenie podennął się da razerwoa- 
ru i niby oglądając go, odkręcił śrubkę, zamyka: 
jącą otwór. Wąski strumyczek benzyny począł 
wycieka z rererwoarn, spływające wzdłuż Ściany 
1 rozlewajsa się гог Bzerszą plamą na podłodze 
sieni, pod schodami, wiodącemi na strych. 

Staś wyczukał minutę, poczem blady jak trup 
1 drżący, ale в błyskiem determinacy! w oczach, 
przesunął się bez hałasu ku klapie wiodącej do 
piwniey, podniósł ją, zeszedł w głąb i klapę za 
апра, spuścił. 

Dragoni śmiali się i żartowali... 

Nagle klapa podniosła się trochę do góry. 

W ciemnym pasie ukazala się blada twars 
Stasia. W ręku jego zamigotała zapałka woskowa. 
paląca się sółtawym płomieniem... 

łyskawiczny rach ręki. Rent zapałki pod 
ścianę ne podłogę, gdzia coras Enerszą strogą roa- 
lawała się benzynk..... 


Klapa » hukiem zapadła, Staś widocznie ze 
schodków zeskoczył w głąb piwniey. 

Równocześnia oślepiający błysk rosjaśnił mro- 
ki sieni, głachy huk dał sią słyszeć. Benzyna bu- 
thnęła ogromnym płomieniem, eksplodując potę 
éng siłą, rapełniając całą steń morzem ognia. 

Rozległy się krzyki przerażenia dragonów w 
izbach po obu stronach sieni і па strychu, Scho- 
dy, wiodące na strych, sprzęty, tworzące baryka- 
dę bramy zaczęły się palić, 

Paniexnym strachem pra-jęci, nie mogąc sabia 
wytłómaczyć atrasenegu wypadku, przypisując po- 
żar wybnehowi bomby, dragoni miell tylko jedną 
myśl, aby ratować się przed pożarem, który aze- 
rzył вів m przerażającą siłą. Ci którzy wraz к po- 
rnoznikiem byli na strycho, mieli na dół drogę 
odciętą, więc, aby się ratować, poczęli niesważa- 
jąc na Btreały ohlegających wyrąbywać otwór w 
dachu aby zaskoczyć na dół 1 uchronić się przed 
najstzaszniejszą śmiercią w płomieniach. Ci, któ- 
rzy w izbach się znajdował byli bezpośrednio na- 
grażeni pożarem, odnieśli już poparzenia i poczęli 
oknami wyskakiwać. 


(Dalszy ciąg nastąpi). 


gdy nie mieszkałam przy szpitalu św. Rocha, gdyż ta- 
kiego w Krakowie niema; bylam natomiast asystentką 
przy azpitalu św. Łazarza w Krakowie. 

Pomimo tego zatem, ża podane w „Czerwonym 
Bztandarze” znamiona do Janiny Borowskiej się adno- 
czące nie godziły się za stosunkami mojemi i pomimo, 
że obwiniony dobrze шше znał į п tem wazystkiem 
wiedział — zamieścił wkróteń potem w czasopiśmie 
„Naprzód“ inkryminowany artykuł, w którym wprost 
mnie wskazał јако szpicla rosyjskiej policył. 

Z początku ohwiniony jako antor artykułu ukrył 
się. Dopiero na skntek oświadczenia w dziennikach, że 
przeciw oszczercom udam nią na drogę sądową, przy- 
тта} się publicznie, a później w śledztwie aądowem, że 
on jest antorem inkryminowanego artykuła | że om 
jego danie da druku | rozazarzenia spowodował. 

Jego przeto o ten czyn oskarżam. 

Obwinienie mnie, że jestm szpiegiem rosyjakiej po- 
Шау! Jeat fałszywe i zmyślone. Kiedy ja 1 mój mąż, 
przedstawiliśmy członkom redakcyl „Naprzodu“ 4 me- *% 
neram partyl w Krakowie, że padłam albo ofiarą 
strasznej pomyłki, albo jakieś intrygi і oao- 
biatej zematy, kiedy domagałam sig zbadania 
sprawy, postawienia mnia przed sąd 10021 uczeiwych, 
pówisdowienia mnie i ich o dowodach, którymi rzeka- 
mo przeciw mula partyn sosyalistyczna rozporządzać 
miała, wówczas wprawdzie z początku zgodzono się na 
to, umieazezono nawat w jednym z późniejszych nume- 
rów czasopisma „Naprzodu* oświadczenie, 4а zbierze 
ślę sąd celam vbadanla zarzutów 1 ża do czaso wyro. 
kn tego sądu, który bgdzie ogłoszony druklem, należy 
sią wstrzymać z wyrażaniem zdania o tej uprawie, 
atoli oświadczenia to bylo rozmyńlnem kłam atw am. 
Sądu nie zwołano, dowodów rzekomej mej winy 
mi nie przytoczono, a na moja і mega męża naleganin 
odpowiedziana nam wreszcia brutalnie, ża partya 
aocyaliatyczna jest o mojej winia prze- 
konaną, ja takża jako winna o niej wiem, н zatem 
ładnego sądu nie potrzeba i żaden sąd sig nie odbg- 
Ario. Oświndczenia w „Naprzodzjać, że вай alg zbie- 
rga, było jak mię wyrażono jedynie aktem litości dlu + 
mnie! 

W tym таша rzeczy zmaszona Jestem na okronę 
mojej oal i zniaważonej wa mnie godnofci człowieka, 
wezwać Sąd Obywateli. Cheiałam, aby sprawy poufne, 
tajamne, aprawy tycząca się osób i rzeczy, któ- 
rych ogół znać nia powinien, załatwione zo- 
stały ponfnie przez sąd ladzi wybranych a bezstron- 
nych, któremu poddać się chciałam harwarankowo. 

Atoli obwiniony w swem publicznem ośwładezenin 
żąda, aby rzecz przed jawny вай wytoezoną została ; 
obwiniony i jego partya wiedzą oczywińcia co mają 
Tobić, onl taż ma ten kierunek sprawy mu- 
szą wziąć na siobie wyłączną odpowie 
dzlalność, 

Jeden x menerów рысу! żądał odemnie, odmawia- 
Jąc mi sądu w mojej aprawie, postępując zatam za 
mną tak, jak deapoci wobec słabych, jak oboy rząd, 
który właśnie zwalcza partya aocyalistyczna, wobec o- 
сіакапус, — żądał odemnie, abym oszczórstwu ślę 
poddała, abym zamiikła, abym przyjęła hańbą baz 
protesta. 

Chodziło Im zatem widocznie ше o prawdą, aja e 
zachowanie powagi „Naprzoda%, nawat w 
jego pochopności da oszozarutw, nawet wte- 
dy, gdy еш, czy ńwiadomem kłamstwem, plumo ta 
chciało zniszczyć па zawsze mnie, mojego męża і mo- 
Je dziecko, 

Zarzut jest straszny, nazwano mnie szpiegiem ro- 
nyjskiej policyl, gdy wiedziano, że w ręku mojem były 
ważna tajemnica osób | rzeczy rewolucyi. Przy swo- 
jem przeslnehanin w sądzie, zarzucił mi obwiniony, że 
zdrad dopnazczałam wię za pleniądze! 

То znaczy, ёе jako Polka, jako wiajemniczona w 
dzinłanie partyl Królestwa Polskiego, sprzedawałam 
ludzi idei 1 poświęcenia rządowi rozyjskiemn, na pè- 
wog ńmieró, bo w ezala trwania wojennych mądów. 

Zarznt ten jeat oszczaratwem, jest wprost zbrodulą 
popełnioną na mnie w oczach całego polskiego spola- 
azeńatwa. 

Dlatego wzywam chwinlanego na sąd, na sąd ja 
wny, bo takiego sądu on mam żąda, domagam aig wyż- 
szego wymiaru kary, gdyż straazniejszega oszczerstwa 
wymyśleć jnż nie można. 

Obwiniony do caynu sig przyznał, ofiarował nawet 
dowód prawdy. 

Wabae tego oskarżenie jest nzauadnione*, 


rękawiczki, szale jedw., wstążki. 


= 


Przeałachania Haaokara. 

Po odczytaniu akta oskarżenia przystąpił przewo- 
dniczący do przesłuchania oskarżonego p. E. Hao- 
ckera 1 na zapytania postawione przez preewodni- 
czącego odpowiedział p. Haecker: „Do winy 
alg nie pocznwam | przeprowadzę dowód prawdy. 
Motywy tego kroku są nastęjująca: Jak wiadomo 
ruch rewolncyjny miał dla nas niezwykła wraże- 
nie. Rewolncya została ngaszoną w potokach krwi, 
wyrósł las szubienice. Policya rosyjska posługi 
wała się szpiegostwem. Regd carski ngayla W sge- 
regi rewolucyjne swoich szpiegów, lub werbuje 
ich e pośród słabych jednostek rawolucyjnych. Nie 
będę się nad tem rorwodsił, ho szpiegostwo 2na- 
ne jest już к afery Asiawa. Ala należy podkreślić 
strasene skutki szpiegostwa. Organizacye konspi- 
твсујпе muszą się bronić przed tym зігавепуш 
wrogiem". 

„Osorwony Sztandar“ i „Robotnik“, nielegalne 
pisma w Królestwie Polskiem, między espiegami 
rządowymi wymieniły i p. Borowską. W ertyknie 
pt: „Szpieg“ w „Naprzodzie" powtórzył więc o- 
akarżony zarzut szpiegostwa przeciw Borowskiej 
1 Brrozowskiemu. Na drogi dzień przyszła do p 
Н. s płaczem p. Borowska, wyrzucając, 1# niesła- 
sene rzucają na nią podejrzenia, gdyż опа niewin- 
па. Wtedy oskarżony powiedział jej w oczy: „Ја 
pani nie wierzę!* 

Na to p. Borowska odpowiedziała: „Tak, ro- 
sumiem, bo byłam z panem zbyt szczera!” 

To oskarżonego zastanowiło. Rzeczywiście To- 
deina p. H. 1 on sem żyli w bliskich stosunkach 
z p. Borowską. Często żaliła się ona na przykre 
atosunki rodzinne, które ją skłaniają do wyjazdu 
da Ameryki. Oskarżony zapytał wtaczas: Dlacze- 
go pani ma jechać da Ameryki? Niech pani je- 
dzie do Paryża!“ Na co pani B. odrzekła: „Nie 
mogę, muszę stąd się nsunąć”, Wreszcie po chwili 
wahania dodała: „Muszę, gdyż popełniłam zbro- 
dolę!“ 

Wtedy p. Haecker nie chcisł już słachać dal- 
szych wynurseń p. B., jednak ta scena głęboko 
mu utkwia w pamięci i to wzmocniło jeszcze je- 
go podejrzenia, gdy przeczytał „czarną liate“. Р. 
Borowska broniła się wobec p. H, iż ktoś inny 
zapewne ж osób, które jeździły za jej paszportem 
do Rosji, był sepiegiam i pod jej nazwisko się 
ройввуі. Ten zareut wydał się słusznym p. Hae: 
ckerow, postanowił więc na własną rękę sbadać 
dokładnie sprawę. Tymorasem 8 meja 1908 ға- 
miaścii p. Н. notatkę w „Naprzodzie*, na prośby 
рр. Borowskich, żądaniem, aby koledzy p. Bo- 
rowakiej wstrzymali się z bojkotem towarzyskim 
wobec pani B. aż do czasu wyświetlenia sprawy. 
Notatka odniosła skntek. 10 maja prosił mąż pani 
B., aby awołuno sąd partyjny w sprawie saren- 
tów, tymemstem 12 maja żądanie to ссѓаві. Wte- 
dy oskarkony na właszą rękę począł sznkać pra- 
wdy. Zwrócił się do znanego historyka rewolnoyi 
Burcewa, mieszkającego w Paryża, który przy: 
rsekł к pomocą b. urzędnika ochrany warszaw- 
skiej, Bakaja, ebadać sprawę. Poslano więć foto- 
grafę pami B., w której Bakaj rozpoznał Borcw- 
зка т Warszawy, która za 75 rubli miesięcznie 
była szpiegiem naczelniaa ochrany Petersona B 
następnie, po jego przeniesianin, Szewiakowa. Mi- 
mo, że fotografa była bardzo licho zrobiona, Bs- 
kaj wytkuął nawet wady tej fotografii, niezgodna 
х wyglądem раш! B., kióre zupełnie stwierdzały, 
12 Bakaj zna dobrze рап! B. Na tej podstawie 
więc nie cofano zarzniów przeciw p. Borowskiej. 
D. 6 czerwca pobit p. Borowski słuchacea medyc. 
Krsysetonia, kolegą p. Borowskiej, та agitacyę 
przeciw niej i po tym wypadku koledzy p. Kray- 
mstonia solidarnie sgodmili się na bojkot p. B., 0- 
dkartony jednak nie przykładał do tego zupełnie 
ręki, jak mo zarzucano. 

Na zapytanie zastępia p. Borowskiej, dlaczego 

w sprawie pani B. nia zwołano sądu partyjnego, 
jak to uczyniono dla Brzozowskiego, odpowiada 
oskarżony, iż nie urządzono sądu partyjnego dla 
Breorowskiego, tylko dla jego przyjaciół, bronią- 
cych go, a pani В. pogardriła takim aądem, wy- 
гайајде się w prywatnej rozmowie, iż socyaliści 
зу wyrznikammi społeczeństwa. — Wreszcie sama 
oświadczyła w „Nowej Reformie*, iż nie żąda 19- 
du partyjnego. 
BNatępują gwałtowne sceny między zastępcą 
pani В. a oskarżonym. Przewodniczy zwreca uwe- 
gę p. Haeckerawi, aby zbytnio nie podnosił gło- 
su. do czego obrońca p. Borowskiej dodaje: „Gdyż 
to nla egromadzenie ludowe!“ 

Po ostrej wymianie zdań między obrońcą p. 
Haeckera t mastępcą p. Borowskiej, stwierdza p. 
H. dalej, iż jest autorem artykułu p. t. „Szpieg" 
w „Naprzodzie*, в czem się nie kryje, jak mn 
zarenca akt oskarżenia i wazelką odpowiedziałność 
ua ten artyknł przyjmuje. 

Bakaj jako śwladek, 

Z kolei wchodzi na salę Michał Bakej. 

Liczy on 97 lat, przedstawia typ podrzę- 
dnago urzędnika lnb pisarka. Średni wzrost, 
cera żółtawa, rysy twarzy nieprzyjemne, nos włel- 
ki, włosy bujne, binokle na nosie. Zesnaja bar- 
dmo sprytnie, oryentuje się szybko, wi- 


—— 


Znakomite pączki 
Magazyn Obuwia 


przy ulicy ZWIERZYNIEGKIEJ L. 4 (obok drukami 


11 Poleczjąc się łaskawym względom Szanownej P. T. Publiczności, kreślę się za 


dać, że to grat nialada. Żydem nie jest; 
jest „Małoros, kozak" (Małorusin, kozak). Po pol- 
sku nieco rozumie, ale mówi bardzo słabo, więc 
pytania obrońców i zeznania Bakaja tłomaczy ad- 
wokat dr Landy na rosyjskie. 

Prz:ewodn. upomina Bakaja, aby zeznawał 
prawdę i przypomina mu przysięgę, złożoną przy 
przesłnehanin w Paryżu. 

Bakaj oświadcza, że złożył tylko ślabowanie. 
Opowiada а stosnnksch w „Ochranie*, obstaje 
przy twierdzeniu, że Borowska była szpiegiem, że 
ją widział u naczelnika ochrany w Warszawie już 
w maju w 1905 r. o rotmistrza Petersona. Na sa 
pytania obrońców tłomaczy, że artykuł w „No- 
woje Wremia* zawierający jego йувіогув, był za- 
mówiony przez rmąd, który go chciał skompromi- 
tować. Jest nieprawdą, jakoby dopuszczał się je- 
ko czynawnik wymuszeń i rbrodni pospolitych. 
Byłby go przecie rząd rosyjski o to oskarżył w 
Paryżu 1 Francya wydałaby Baksja. Umieścił w 
czasopiśmie „Byłoje* spis szpiegów ochrany. Lista, 
zawierająca 60 nazwisk okazała się prawdziwą; 
tylko Brzozowski 1 Borowska zaprotestowali, a је- 
dne zaszła pomyłka. 

Adwokaci kreyżowemi pytaniami biorą Bakeja 
na spytki. 

Sędzia przys. p. Ohyliński: Jeżeh p. 
Bakaj, służąc w ochranie, nie interesował się ape- 
cyalnie Borowską, jeżeli ona nie należała do je- 
go departamenta: to dlaczego Peter- 
son specyalnie pokazał mu ją i dlacee- 
go opowiadał mu tak obsrarnia o niej? 

Świad. Bakaj: Byłem w przyjacielskich ato- 
sunkach z Petersonem. 

О godzinie 2 рів) nastąpiła pauza. Po penzie 
odbyło się przesłuchanie Burce wa. 

Dziś odbędzie się też przesłuchania p. Borow- 
skiej i zapewne konfrontacya к Baksjem. 
M 


| Rozpruwacze kobiet w Berlinie, 


Wypadki napadów na kobiety mnożą stę w Ber- 
linie w przerażający sposób. — Zdsje się, jakoby 
esta szejka zwyrodniałych zbrodniarzy grasowała 
na braku berlińskim. Ogółem popełniono 18 za- 
machów. 

Z Berlina donoszą : 

Wezoraj przed poładniem mężczyzna około 26- 
letni sada? kobiecie 40-kilknletniej, nazwiskiem 
Henke, ranę nożem w lewe ramię 1 nogę, poczem 
uciekł, — Z powodu zwięksrającej się tlośei po- 
dobnych zamachów, prezydent pollcyi podwyższył 
nagrodę к 1000 na 3000 marek ra wykrycie 
sprawcy. 

Również weroraj trzech młodych ludzi opadło 
pewnę młodą słażącą i jeden z nich ranił ję no- 
żem w breuch. Sprawcy nmknęli. Po południa 
wykonano szesnasty zamach nożowy na 
kobietę. Prey ramachn nóż ześlirgnął się ро to- 
герге, wskutek czego clos został osłabiony. 

Wieczór кай wykonano mown dwa zamachy 
na kobiety, żadna jednak nie odniosła akaleczeń. 

W mieście panuje niezwykłe wzburzenie. — 
Wieczorem kobiety wcale nie chcą wychodzić na 
mniej uczęszozane ulice. 


Taktyka gospodarza, 


(Z zapisków reportera). 


Zaczepił mnie mój gospodarz. 

— Мо... Jak to będzie?.., Kontrakt sig kończy... 

— Ив, kończy aig.. Tak pan obniży komorne, to 
go aprolongujemy ! 

— Pan jeat zawsze bardzo wesoły! To też ja pa- 
nn chcę podnieść tylko o 120 koron. 

— Owszem, podnieś pan, ala nie mnie, ho ja u 
pana mienzkać nia będę. Z jakiej racyi pan chcesz 
podwyżazyć komarna ? 

— Jaka to ma być racya? Po co racya? To tyl- 
ko do znłżenia komornego powinna być racyn. Ale jej 
niema. 

— To — do widzenia. 

— (o рап taki gorący ua taki mróz? Można po- 
gadać... 

— Nie mam czata. 

— Ла krótko powiem. Ja pann tylko tyle powiem, 
łe ja panu jednemu komornego nie podninsę. Niech ja 
stracg. Ale i pan mi grzeczność zrobi. Nietylka mnie, 
ala wszystkim właścicielom. Widzi pan, że {0 idzie o 
dobra społeczne. 

— Aha... Jakaż to grzeczność ? 

— Pan plsze do gazet. Niech pan naplaze, Że go- 
apodarze ciągle komorne podwyższają, ża mieszkania 
są coraz droższe... Będzie pan przecież prawdę pisał. 

— I оо z tego będzie? 

— To będzie, że właśnie nikt aig dziwić nie po- 
trzebuje, że komorne drożeje. Każdy będzie wiedział, 
de drożeje i hasta. Mniejsza o racyę. 

— Do widzenia I 

— Panie, ja panu 
zreparować | 

— Do widzenia! 

— Każę panu piee naprawić ! 


ten dzwonek do kuchni każą 


pod firmą : 


BRZEZI 


męskiego, damskiego i dła dzieci 


— PIERWSZA KRAKOWSKA — 
SPÓŁKA SZEWCOW 


— Bądź pan zdrów! 
— Panie, ја panu podwyżizam komorne 
koron. 
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ШИГ sceny i estrady. 


Kancert lizefa Śliwińskiego-pianiaty. Za ka 
każdym razem sliwiński ma u пав liczną dóborową 
publiczność, która nie patrzebnje ani zachęty, ani re- 
klamy — a to dlatego, że nasza publiczność utęsknio- 
ną jest zu fortepianem i za pianistą — ale jakim? 
Za takim, który ma dar prawdziwy artyaty, а nie za 
taperem. — Dość mamy taperów i taperek, uganiają- 
cych sią po fortepianie — bezmyślnie i bezdasznie — 
to też Śliwiński i jedmn padobni zawsze będą przyjęci 
z zapałem — ho to artyści, a nie grujki. Tyle razy 
mieliśmy sposobność ріваша o talencie tego wielkiego 
artysty, że zbytaczuem byłoby na nowa powtarzać to 
1amo — wystarczy zatem proste sprawozdanie. Pierw- 
uza część koncertu, składająca się z „Duwid üadle- 
tów“ Szumana i z sonaty Paderewskiego, pozostawiła 
poblieznośé dosyé chłedną. 

Rzecz Szumana licznie wykonana, należych do u- 
tworów, z któryeh každa cząstka wzięta z osobna, jert 
niepospolitej wartości, ule jako szereg kawałków, zbyt 
długi i mnżący 

Sonata Paderewskiego, to kompozycya a wielkich 
pretensynch, a bardzo słabej inwencyi — artysta Wy- 
kona? pierwszą część znacznie za wolno i trochę za 
forsownie, wakutek czego chudość inweneyl jeazcza bar- 
dziej raziła. Dopiero po tych utworach przyszedł Cho- 
pin i publiezność w jednej chwili alẹ rozgrznła pod 
istotnych czarem wykonania. Dłngie przeciągłe oklaski 
wzmagały nią za każdym kawałkiem. Następny nnmer 
programu miał otindę Sehliitzera i Moszkowakiego — 
ntwory nie głębokie, ale wapaniale wykonane; na 7a- 
kończenia raptodya hiszpańska Liszta, utwór, któremn 
właściwie Śliwiński watawił wartości nieznane, hoga- 
ctwam kolorytu, elegancyą i nadzwyczajnym tempera: 
mentem. — Po wyczerpanym programie, publiczność 
nie rnazyła się z miejsca i zmniiła artystę do йгпріево 
niejako koncertu, złożonego przeważnie z utworów Cho- 
pina. — Szereg tych dodatków zakończył polonez an- 
dnr, nad wszelki wyraz wspaniale zagrany. 

Stwiński opuścił estradę równie niewątpliwie zado- 
wolniony z publiczności, jak pnbliczność z jego świe- 
(пеј gry. Poraj. 

Z teatru miejskiego. Dwudzieste przedstawienie 
„Nocy Ilstopadowej*, dane w niedzielę dnia 14 b. m., 
wypełniła teatr do ostatniega mlejuca. Bardzo wiele 
osób odeszło od kasy ји? w godzinach połndniowych, 
nie mogąc otrzymać віп, Nastepne przedatawienie 
„Nocy listopadowej* dane będzia we środę popielnową. 
Kasa zamawiań teatr nprzedza, iż po bllety na przed- 
utawienie to zgłauzać м9 należy jak najwcześniej. — 
Artyści teatru odbywają próby z dwóch Кошейуј z re 
pertuaru francuskiego: W „Zacisza domawem* Conr- 
teline'a i z „Bliźniąt z Brighton" Triatana Bernard'a. 
W „Zacisza domowem* grają рр.: Ordon-Sosnowaka 
i Lerzczyfnki, w „Bllźniątach z Brighton“ pp.: Ozar- 
песка, В. Janikowska, Arkawinówna, Słabieka, Gór- 
ska, Kopczewika, Madzelewska, Krzewifska, Kosińuki, 
M. Węgrzyn, Bończa, Mielnicki, Soblewław, Rydzew- 
ski, Różycki, Staniaławski, Szymborski, Miarczyńaki, 
Stępowaki i Jednowaki. 

Z teatru ludowego. Dzisiaj we wtorek ро raz 
trzeci 4 aktowy wodewil Zenona Parviego pt.: „Dwa. 
рау", grany dwa razy przy wypołnionej po brzegi wi- 
down. 

We czwartek ukaże się po raz drugi znakomita 
krotoehwila w 3 aktach A. Sibrana pt. „Na 14 dni“. 
Krotochwila tu zjednała sobie na wieln scenach naj- 
wlększe powodzenie i uznania z powodn nadzwyczajne: 
go humoru. Grana w sobotę wywołała burzę oklasków 
i ogólne uznanie. 


„Balasław Smlały*. 

Opera w 3 aktach Ludomira Różyckiego, libretto 
Aleksandra Bandrowskiego. 
(Dokończenie). 

Postać Bolesława ruchliwa, gwałtowna, nerwowa a 
przy tem pełna brutalnego gniewn nie posiada азе} 
daatojności i powagi majantatn, jaką przywykliśmy wi- 
dzieć w osobach królewskich (ajmował wiele z tej po 
wagi, co prawda, piękny laez niestosownie kosy ko- 
atynm, w jaki ubrano Bolesława) a azczególnie u po- 
ataci legandawych. 

Królowa, вур i królowa matka, ад tylko epizody- 
cznami postaciami. Na plan bliższy wyanwa się pontać 
kochanki królewskiej Krysty, masobienia  niewieściej 
mlękkości, Taj pojawieniu się towarzyszą motywa a la- 
godniejszej linii, motywa tehnące pawnem dźwiękiem 
uwojskości, jedgnemi przejawami polskości w robocie 
mnzycznej Różyckiego. Mnzyka Różyckiego jest wyra- 
zom wielkiego talentu nzbrojorego w olbrzymią wiedzę 
muzyczną i znającego na wakroś „arcana i sacra“ awej 
aztnki. Posiada wielką miig dramatyczną i ów potężny 
nastrój grozy, tudzież sły, które widza i słuchacza 
trzymają silnie na uwięzi od pierwszych taktów nwartn: 
ry, da ostatniego akordu poatlndia, dając mu olbrzymią 
ilość wrażeń а różnorodnym naatrojn, wrażeń przewa- 
żnie silnych 1 dramatycznych. — O bogactwie i bły- 
skotliwości instrumentacyi, о koncertowem prowadzenia 
i operowanin motywami, zbyteczną rzeczą byłoby tn 
mówić. Stoi нів bowlem wobec dzieła młodego kompo- 
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туфта — z nczncjem trudnam do wypowiedzenią 
ujęcia w sprawozdanie, po jednokrotnem słyszenin, bez 
przygotowania. — Takiej mnzyki, takiej symfonii barw 
dźwiękowych zmlęszanych w coraz to nowe kolory, nie- 
cących coraz ta mowa nieznane wrażenia aktstyczne — 
лів słyszeliśmy jeszcze w naszej mnzyce. Wyrakowanie 
a nłeh odrazn byłoby lekkomyślnością. — Okoblście — 
bo sąd każdy musi być mubiektywny — szczerze aię 
cieszę, iż danem mi było nsłyszeć rzecz nową, rzecz 
w swej świeżości piękną — rzecz nakraślaną z talen- 
tem i jędrnie, rzecz budzącą w doszy jakieś nieznana 
dotąd, a świeże wrażenia, 

Idąc śladem mych osobistych wrażeń, jakie przeży- 
łem wraz z rnzentuzyazmowaną publicznością lwow- 
ską — witam z radością olbrzymi talent Różyckiego — 
talent niepoapolity — piękne nadzieja wróżący. 

Czy ten entuzyazm і to ciepło z jakiem przyjęto 
dzieło młodego kompozytora na premierze, będzie | va- 
dal towarzyszyć temu dzieła, przewidzieć dziś nie ła- 
latwo, Zależeć ona będzie w części od przygotowania 
knltnrno-mazycznego tych, którzy muchają — w czę- 
ści zaś przygotowania i pietyzmu dla dzieła tych, któ- 
rzy је ałnchaczom podawać będą, 

Ja na powitanie wielkiego i obiecującego talento 
wychodzę z radością i witam go serdecznym uśclakfem 
życzliwej dłoni. 

Stanislaw Bursa. 


Go słychać w mieście? 


Kalendarzyk na środę, 

Teatr miejski: „Lilla Weneda*. 

Teatr ludowy: Zamknięty 

Koncert w restanracyi J. Zawilińskiego i Króla przy 
ul. Karmelickiej 

Za spraw miejskich. Wezoraj odbyło się ponie- 
dzenie komisyi dla przemysłów koncesonowanych pad 
przew. I. wlcepr. dra Szarakiego. Котівув udzieliła 
opinii na podania o zezwolenie na wydzierżawienie i 
przeniesienie Копсевуі restauracyjnych, uzynkowych i 
kawlarnianych, na podania o udzielenie koncesy! na do- 
rożki, na podania o koncesye na różne uprawnienia, 
jak księgarnię, drakarnię, inatalacyg wodociągową, Wy- 
pożyczalnią książek i zakład techniczno - dontyatyczny. 

Bursa dla mładzleży rękadzialniczej, Konsty- 
tnnjące zgromadzenia bnra i opieki nad młodzieżą rg- 
kdzielniczą i handlową w Krakowie, którego : talnty 
matwierdziło już namiestnictwo we Lwowie, odbędzie 
się w soboto dnia 20 latega o godzinie 4 po południn 
w Krakowie w aali Tow. Technicznego przy nl. Stra: 
nzewskiego |. 28, II. p. z następującym porządkiem 
dziennym: 

1) Sprawozdanie komitetu, 2) wybór przewodniczą: 
«ево i wydziałn etc, 

Walne zgromadzenie członków Tawarzystwa 
muzycznego. W krakowskim światku tonów i harmo- 
nii od dłażazego już czem wra i kipi, ścler ją sig 
aympatye, krzyżoją nię z nich początek biorące opi- 
mie, dźwięki ataj alg rozdźwiękami, harmonia zatrąca 
о kakofonią.. Woda ciągle zmącona, Ten i ów wycią- 
gnie z niej mniej lub więcej nmaczną rybkę... ten 
lub ów spłnoze sig w uposób mniej przyjemny wpadł- 
uzy w bagienko. W tym, ciągle kotłującym się i wrzą- 
cym drobnym światku — jedna tylko, ta o którą wła- 
fiiwie chodzi, polaka sztuka muzyczna, sto! bezradna, 
opuazczona, jej najnowsze objawy przemilczane lub 
w awej nowej szacie niezroznmianae i nie odczute, а 
niejednokrotnie ośmienzane. 

Tak molej więcej nkładają się muzyczne atoannki i 
stowaneczki Krakowa muzykalnego więe też i w tych 
warunkach odbyła się ката] „ Walna narada“ członków 
Tow. muzycznego mad sprawami oraz losani tej sym- 
patycznej tnatytnoyi.  Naradzie onej przewodniczył 
prezen Tow. prof. Un. dr. Radwan Krzymuski, mając 
obok siebie nproszonych na asesorów pp. dra Tomko- 
wiczn i dra Rylickiego oraz sekretarza Tow, w овоћіе 
p. Kalinowskiego. Po zwykłych formalnościach doty- 
czących odczytania protokołów | innych rzeczy zwią: 
zanych stale z odbywaniem się każdego walnego zgro- 
madzenia, przyatąpionu do krytyki пай zestawieniem 
rachunków 'Towarzystwa czyli tak zwanym bilansem. 

Krytykował go p. Jngendfein, dzlwiąc się jego a- 
bnatwu а biorąc analogią ze wzeznpłych i mizernia 
przedatawiających sig cyfr w utosnnku do walorów ar- 
tyatycznych, atara? się poddać je odpowiedniej krytyce. 
Krytyka jent czawsm rzeczą niemiłą, przewidywano ją l ktoś 
„tui prodest“ postarał aig jeśli nie o zapobieżenie jej, 
to przynajmniej o skrócenie. To też trndno było о ta- 
kowe, bo jnż jeden z następnych moweów postawił 
wniosek o zamknięcia dysknsyi a ta w dalszym elągu 
mogla się odbyć o tyle о ile przed postawieniem wnio- 
ака a w ciągu przemawiania zgłonił nią kto do głom, 
Dyuknatya zczera nad sprawami artystycznemi Towa- 
rzyatwa jest rzeczą konieczną i w obacnych warunkach 
zbawienną, Towarzystwo bowiem nie wykaznja istotnie 
jakiehkolwiek plnaów w nwej działalności, łatając bilane 
artystyczny ubiegłego rokn występami ай} oheych i de- 
fieytam moralnym. 

Dyakuayą ntrodniono. Niepodohna zdawać sprawy 
2 dłnglega gadania, dońć zaznaczyć, że zablarali w niej 
głoa pp. dr Jachimecki, kilkakrotnie dr Szołayski, dr 
Gnhkiewicz, Бейка Jasieńuki, prof. Stanisław Borses 
oraz inż, Żeleński itd, Po wyjaśnienin przez przewo- 
dniczącego aprawy obradzenia atanowiska dyr. T-wa 


na maśle poleca cnkiernia BRZEZINY. o każdej porze dnia świeże, 


oraz cukry deserowe. 


Z poważaniem 
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NA, Kraków, Linia C-D. Telef. 646. 


swój bogato zaopatrzony skład obuwia wykonanego z najwię- 
© kszą elegancyą, według najnowszych fasonów. — Przyjmuje 
zamówienia na obuwie wszelkiago rodzaju i wykonuje takowe 
na czas oznaczony, z wszelką dokładnością, ręcząc za ich trwa- 


Anczyca) tość i po cenach możliwie przystępnych. 
ше WALENTY KORTA. 


Muzycznego po р. Barabawzn, który zrezygnował je- 
szcze przed kliku miesiącami udzielono ostatecznie abao- 
lntoryum wydziałowi а także i komlsyl rewizyjnej, imie- 
ulem której raferował prof. Stanisław Bursa. 5 

Jako kandydatów na utanowisko dyrektora arty- 
atycznago przedatawił przewodniczący dra Jachimeckie- 
Bo, Feliksa Nawowlejskiego, Jana Płotrowskiega i Ada- 
ma Wyleżyńukiego. Plerwszy zdawał jnż egzamin 26 
uwego uzdelnienia dyrygenta, trzej invi będą, każdy 
na osobnej prodnkeyi, popiaywać się ze aweml zdolno- 
ściami w tym klerunkn, Po tem dopiero rozpztrzy się 
wydział Towsrzystwa, który kandydat będzia przedata- 
wia? się najkorzystniej. Sposób badania zdolności kan- 
dydata niepraktykowany, dziwny i mówmy otwarela 
niewłaściwy. 0 zdolnościach muzyka wyrokować będą 
dyletanci, łącznie z analfabetami muzycznemi. (Czy nie 
lepiej by było kazać im chodzić np. na szezudłach lub 
po rozpalonym żelazia? Przyp. Red ). 

Do wydzism wybrano w miejsce natępujących człon- 
ków pp. dr Winosntega Tarlowakiego, dra Kazimierza 
Majewakiego i dra Alfredu Szołayakiego. Do komiapi 
azkontrującej weszli pp. prof. Stanisław Bursa, dr Ka- 
zimierz Flia i dr Janusz Żegociński. 

Qatatnim punktem programu walnego zgromadzenia 
były wnioski członków. Trudno tu było nawiaząć n- 
туора już poprzednia dyskuayę, dzielna kohorta preto- 
ryanów zwartą kolumną atangla przeciw najgorętszym 
chęciom każdego, ktohy śmiał odważyć się podać jaką 
dobrą radę Towarzystwo Muzycznama „ehoremn czła- 
wlekowi”, Dzięki tej okoliczności nagłość wnionkn dra 
Szałayakiego w holesnej 1 konserwatorynm kompromi- 
tnjącej sprawie udzielenia przez wydział aali p. Rara- 
baszowi na konkurencyjna nanczanie śpiewa solowego 
przez tegoż — została 2 cenią bezwzględnością odrzn- 
сопа. 

Wniosek zmienił się w interpelacyę i ta dopiero 
pozwoliła wyłonić się dyaknayl. Wszyscy acz nie wprost 
zgadzali айр na to, Że smutna ta sprawa, bądąca od 
kllkn miesięcy przedmiotem rozmów, ironicznych docin- 
ków i roztrząsań wśród publiczności i prasy odbiła się 
nawet umntnem echem w prasle zakordonowej, nia przy- 
czyniając się bynajmniej do nówletnienia opinił nezelni, 
w której пеха rozmałci rozmaitych rzeczy. Dluga, na- 
miętna dyskusym, w której nie brakło wapominań o hì- 
atorycznej „małej wieprzowej z kapnatą przy bomhce“, 
jako zachęcie do wytrwania przy zamiłowanin w mnzyce, 
przeciągała się do godziny 9-tej, nażyła blorących w 
nłej udriał, tak, iż nie powziąwszy jakiehkolwiek uchwał 
w tej smutnej aprawie, drączącej jak polip organizm 
"Towarzystwa, nezestniey jeden ро drogim opnazczali 
„wolne“ zgromadzenia, tak, iż wniosku, aby natępnją- 
cemu dyrektorowi złożyć podziękowanie za 20-letnią 
pracę, nie było już komn nehwalić — wskutek brakn 
kompletn. 

Trzeba będzie uczynić to hezwarnnkowo na najbliż- 
szem walnem zgromadzeniu... 

Wrzód nia został wycięty. Polip żyć będzie znown 
rok only na biednym organizmie Towarzystwa aż de 
następnego „walnego zgromadzenia“, leoz wydział i or- 
gana Towarzystwa powinny z przemówień mowców pp 
dra Szołayskiego, Gufkiewicza, prof. Bursy i innych 
wyciągnąć konaekwencye.. uzqne ad finem. 

Walne zgromadzenia Tow. kolonij wakacyj- 
nych dla uczniów uzkół średnich m. Krakowa 1 Pod- 
górza odbyło alg w niedzielę ogodz. 11 przed poładniem 
w gimuszynm św. Jacka. Przed zgromadzeniem toze- 
mano wszystkim członkom Tow. drokowane Sprawozda- 
nie z pobytu kolonii w Porębie Wielkiej. Zeszłoroczna 
Kolonia jest 4-ta z rządu, a byłą najwiękazą z do- 
tychozagowych, gdyż Негуіа &0-сїп neznlów z różnych 
klau głmnazysinych. W kolonii przebywali uczniowie 
w różnym wisku przeważnie mniej zamożni, słabi 1 
wathi, wycieńczeui życiem w murach miejskich, dla 
których dwumiesięczny pobyt na wał byl wazechatron* 
nie zbawienny. 

Kierownik kolonii prof. Koch kładł gównie nacink, 
aby uczniowie mieli jak najwięcej ćwiczeń fizycznych. 


R. L. Stevenson. 
NOWE NOCE ARABSKIE. 


1. Klub Samobójców. 


Qpawlaść о lekarzu 1 kufrza okrętowym. 


26 (Ciąg dalszy). 

Zwlókł się na dół na obiad koło siódmej wie- 
erorem, lecz żółta kawiarnia przejęła go strachem ; 
zdawało mn się, że oczy wszystkich obecnych 
zwróciły się ku niemu podejreliwie, a myśli jego 
ciągle przebywały па ezwartem piętrze przy ku- 
{тте saratogańskim. Kiedy chłopak przyniósł mu 
kawałek sera, był jnż tak rozdrażniony, бе na sam 
widok tej obcej twarzy podskoczył і wywrócił ра 
drodza knfel piwa, które zaczęło żółtą plamę ros- 
pościerać się na białym obrnaie. 

Kiedy zjadł, chłopak chciał mu pokazać drogę 
do fumojr'a; a jakkolwiek Silas chętniejby wrócił 
do swego skarba, to jednak nie miał odwagi od- 
mówić i zeszedł do crarnej, garem ońwietlonej pi- 
wnłcy. 

Dwóch rbiedzonych panów ujreśł prey bilardzie, 
niedaleko markiera z twarzą Bnchofniezą; w pierw 
(37 kw ky w 5 ЖЕ ЖЖ Же = A. 


Roboty zaczęte i odznaczońe 


kanwy i płótna do haftu 


jedwabie, bawełny 


do robót drutowych i szydałkowych УО beny niskie, towar ЙИ. W niedzielę i Święta zamkni 


To taż odbywały nię zabawy na wolnem powietrzn, 
a w сламе niepogody w рекојп. Wycieczek urządzili 
nezniawie tylko 9, gdyż mota, niepogoda nie pozwala- 
ła wyruszyć się z domn. Uczniowie roblli roboty złe- 
mne, pomagali góralom w żniwach ete. Z nmysłowych 
rozrywek zejmowali się zbieraniem roślin, owadów, wy- 
dawali własną gazetę „Szydło“, która wyszła w pięciu 
nnmerael, założyli chór, i czytelnię, w której ponia- 
dali własne kwiążki etc. Dobry bnmor, wenołość i zdro- 
wie towarzyły stale młodym „koloniatom*. Utrzymania 
kosztowało 5796 kor. Z tego 4160 koron wydano na 
wilię. 

W ciągn wakacyj odwiedziło kolonię wisla osób, 
prezes Towarzystwa prof. Morawaki kilkakrotnie, człon- 
kowie wydziałn, profesorowie: K. Stach, Przybylski 1 
Pogorzelski, oraz profesorowie dr Wamng, Wisky i 
Śmreczyński, poeta Orkan, artysta-malarz Wlastimil 
Hofman, prof. Kleczkowski i wielu Innych 

Sprawozdania zaznacza dalej, że п пав jeni ata- 
nowczo zamało jedna kolonia, która w ciągu 5 lat 
wysłała zaledwie 200 nezniów. Wyżej pod względem 
kolonii atai Królestwo Polskie, gdyż istnieja 12 le- 
tnisk, dających rok rocznie pomieszczenie tysiącu 
dzieci. 

Sprawozdanie kasowa w wydatkneh i dochodach 
dhejmuje kwotę 20.980 koran, stan czystega majątku 
Towarzystwa 17.958 kor. Członków liczyła Tow. 251, 
z tego profesów uniwersytetu 10, profesorów szkół 
średnich 134, innych 107, 

Sprawa Brzozowskiego. W nzupełnienia мелогај- 
szej motatki dononimy, że w apdzio obywatelskim jako 
przedstawiciele P. P. 8. zasiadają: poseł dr. Diamand, 
przewodniczący i dr. Emil Bobrowski, jako przedata- 
wiciele frakcyi rewolnoyjnej P. P. 9, dr. Fellka Perl 
z Warszawy, Inżynier Stanisław Żmigrodzki i Бенка 
Кап za Lwowa. 

Stanisław Brzozowaki atawił się ze swymi mężami 
zanfania: dr. Rafałem PRnberem ze Lwowa i posłem 
Moraczewakim. 

Pierwszego przesłachano Bakaja. Przesłachanie 
trwało blizko 2 godziny. Bakaj stanowczo rozpoznał 
Stanislawa Brzozowskiego jaka tego, który stał na п- 
słngach ochrany. 

Potem Stanisław Brzozowski odpowiadał na zezna- 
nia Bakaja, zbijając jego zarznty. Następnie akładali 
zeznania ńwladkowie odwodowi na różne drobne oko- 
Jiezności. 

Drugie powiedzenie odbyło się wczoraj. Jako pier- 
wszy był przesłnohany Burcew і zeznawał też Kulezy- 
cki ze Lwowa z „Proletaryatn*, 

(Obrady w pierwszym duin zakończyły ię jak już 
danieśliśmy hójką. Na uwagę Ostapa Ortwina (Katzen- 
ellenbogen) Haecker odrzucił mu obelgę. Wskutek te- 
go między utronnikami Brzozowskiego a antaganiatami 
przyszło do bójki — i podohno „tawarzysz* Żuławski 
laską podpi? oko Ortwinowi). 

Z powodu procesu Borowskiej nastąpiła panza w 
obradach вайп publicznego. 

0 dziwnym, wręcz nieprawdopodobnym fakcie 
donoszą nam rodzice, mający uwa córki w azkole SS, 
Angnatyanek przy ul. Skalecznej. Oto matka prefekta 
kilka dni temn zażądała od nezennie klasy IX., aby 
codzień jedna z nich czyściła klozat szkolny! 
Uczennica Marya B. oparła się temu, również uczenni- 
са Е. — Zakonnica podobno odezwała sią do dziew: 
cząt, że „sługa da tej czynności nia ma nerwów“. 

W miżazych klasach uczennice нд podobno stale 
zmuszane do fankcyi czyszczenia sekratnych nbikacyj 
w sekala i w obawie prześladowań nia ważą aprzeci- 
wiać alg makazowi zakonnicy. 

Rada szkolna powinna bezwarnukowo 
zbadać. 

Za „Sokoła“ krakawskiego. Na strzelnicy „So: 
koła” atangło do atrzelania obowiązkowego dotychczaa 
vkoła 900 członków. Strzelano nd października 1908 
do końca atycznia 1909 z „manlichora* 3295 razy 
z flohertu 8884 razy, z pi 38 razy 


tę sprawę 


srej chwili myślał, że to byli jedyni goście w tej 
hali. Lece wkrótce potem dostrzegł siedzącego 
w kącia najbardsiej odległym pange = cyqarem 
w mstach, к opuszezonemi w dół oczyma. Z wej: 
rzenia robił wrażenie osoby raczej skromnej. Ne- 
tychmiast uczuł, że tę twarz już gdzieś widział; 
i mimo przebrania poanał owego człowieka, któ- 
rego nastał na słupie przed Box Coarti który był 
mu pomocny przy przenoszeniu kufra. Amerykanin 
poprostu zawrócił 1 zaceął pędzić во tehu i nie za- 
trzymał się pierwej, anim nie stanął w swojej celi, 
którą mocno zataresował za sobą. 

Północ tymczasem wybiła. Silas pehnięty przy- 
kram podejrzeniem otworzył drzwi i wyjrzał na 
korytarz, oświetlony żółtym, małym płomykiem 
gazowym; a w репе] odległości spostrzegł ceto- 
wieka, śpiąsego na padłodee, Był ubrany na spo- 
sób gorszych słnżących hotelowych. Silaa zbliżył 
salę do niego na palcach. Leżał na boku, prawem 
nań ramieniem zasloni} sobie twarz, tak, że trudno 
go było rozpoznać. I kiedy Amerykanin ciągle 
jeszcze był pochylony, nagla śpiący odsłonił twarz 
1 otworzył oczy, a Пав ujrzał się raz jeszcze wo- 
bee owego próźniaka z Box Court. 

— Dobrej nocy panu — rzekł ów człowiek żar- 
tabliwie. 


olecau 


i włóczki 


zem oddano 7657 strzałów. Ponieważ ohowlązek astrze- 
lania ciąży na wszystkich członkach „Sokoła“, przeto 
ma stanąć na strzelnicy jaszcza około B0 proe. ezłon- 
ków do oddania 45.000 strzałów. Notatka ninlejsza 
służyć ma zarazem za przypomnienie wszystkim do wy- 
konania obowiązku awego. 

Staraniem uniwersytetu ludowego odbędą ме 
w dniach 17, 18 i 19 b. m. tj. wa frodę, czwartek 
i piątek ө 5 popołndnin w zali wykładowej, Szewska 
16, trzy odczyty p. Ludwika Kulezyckiego „О współ 
ezesnym syndykalizmie rewolucyjnym*. 

Zabawę taneczną urządza Zgromadzenie przemy- 
słowa Pomocników gospodnio-szynkarakich w sali „Kln- 
bu Pocztowego” dnia 17 b, m, Początek o godz. 9-tej 
wieczorem. 

Qgień w mieszkaniu. Dzisiaj rano o godz. 9 ze- 
wezwane вітай pożarną па ul. Floryańską pod 1. 28, 
gdzle w mieszkaniu dra Józefa Maachlera zapaliły nię 
belki w suficie. Pożar powstał wakutek wadliwej bn- 
dowy, a mianowicie: wpuszczenia belki do komina. — 
Belka ta zatliła від, a od niej zajęły sią belki w an- 
fcie. Ogień zanważono dopiero działaj, lecz paliło się 
tam prawdopodobnie od wczoraj, gdyż jeden z prze- 
chodnidw ulicą Floryańską zanważył w nocy o godz. 2 
wydobywający się z komina ogień. Zawiadomiony ntróż 
nie zawezwał straży i dopiero działaj rano, gdy ogień 
wydobył sią na zewnątrz, przystąpiono do ugaszenia go. 
Po godzinnej akeyi I. plotonn, którą kierował naczelnik 
p. Nowotny, ogień ugaszono. Hzkoda znaczna, dochodzi 
parnaat koron. 

Wypadek na strażnicy. Dzisiaj przy wyrnszania 
do požaru konia zaprzęgane do wozu strażackiego rn- 
nzyły zawcześnia, a pociągnięta wpadły z wozem do 
stajni i potnrhowały woźnicę, 58-letniega Andrzeja Bu- 
Јавла. — Bulasz doznał ullnej kontnzyi na lewym boku 
ciała. Opatrzyło go Pogotowie. 

Pijany ważnica. Niejaki Wojciech Górniniewicz, 
wożnica u p. Bunzyńskiego, wyprawiał wezoraj harce 
z wozem pa Rynku głównym, okładając nielitościwie 
przytem batem konia. Wzbudził on popłoch wśród prze- 
chodniów 1 dorożek, AŻ publiczność п] а się za bitym 
zwierzęciem, a rozbestwłonego fornala oddała w ręce 
peyi. 

Fałszywą tyalącmarkáwkę zmienił wezoraj nie- 
jaki Dawld Tindenbanm u wekslarki Salomel Kleln. 
Banknat był zlepiony z dwóch papierków reklamowych 
i wekslarka nie spostrzegła tego. — Polioya posznkuje 
osznata. 


dokonal} nieznani sprawcy nocy wozorajszej. Złodzieje 
pokradli wiele towarów, jak cukier, kawę, Moning etc. 
w snmie około 250 kor. wartości. Policya aresztowała 
kliku podejrzanych mężczyzn. 

Katastrofa kalejowa. Z dyrekeyi kolejowej ko- 
mnniknją nam: Dn. 15 b. m. о godz. 550 wleczorem 
zderzyła się próżna lokomotywa wracająca z Kamionki 
do Nowego Sącz a przy wiożdżanin na staoyg Nawy Sącz 
2 lokomotywą przetaczającą wozy. 7. регаопаіо maszy- 
nowego zgłosiło alg pięcin fonkeyanaryuazy chorych. 
Lokomotywa wracająca z Kamionki i trzy wozy wy* 
kolaiły się. Śledztwo celem zbadania przyczyny wypad- 
kn jest w tokn. 

Zmarli. Jan Zagórski, nezestnik powatania na- 
rodowego w roku 1868, włańcleiel dóbr na Wołynia, 
zmarł w Krakowle, przeżywszy lat 64. 

Marya z Zygmuntowiczów Moltzarowa, Żona 
urzędnika kolei Północnej, przeżywszy 49 lat, zmarła 
w Krakowie. 

Rapartuar taatru miej sklagn : 

Orwurtek: „Niewierny Tomek“ i „Dług wizę- 
piatek: „Wieczór Trzech Króli". 

dahbota: „Bliźnięta z Brighton" i „Zacisza domowe” 

Niedziela popoł.: „Don Kiszot* (ceny zniżona do 
połowy) 

Niedziela wlecz. : 
domowe". 

Poniedziałek: 


„Bliźnięta z Brighton“ í Zacisze 


„Niewierny Tomek“ i „Dług wdsię- 


‚ myśleć, że jesteś w 


włamania do sklepu w Płaszowie p. Felczera | 


ZE SWIATA. 


Straszne scany przy stracaniu. Podczas wy- 
konania wyroku Śmierci na kilku mordercach w 
Albi we Fruneyi przyszło w środę da seen pel- 
nych grosy. Już przez całą noc przed epzekucyą 
liczne bandy ze śpiewami przeciągały przes mia- 
sto. Między zwolennikami 1 przeciwnikami kary 
śmierct przychodziła do częstych, poważnych, nie- 
raz nawat krwawych starć. 

Podczas wykonywania egzekucył є trudem tyl- 
ko, dzięki najostrzejszym sarządzeniom, można hy- 
ło utrzymać spokój 1 jako tako hamować zapędy 
Юпп, wśród którego kobiety żądne widoku krwi, 
rej wodziły. Natomiast tuż po dokonaniu egzeku- 
eyi przypuściły kobiety formalny szturm do ko- 
szów, w których znajdowały się trupy ściętych 
przed chwilą zbrodniarzy 1 sanureały chustacaki 
w ciepłej jeszcze krwi, ociekającej ғ ciał. Chustki 
te zawłesiły następnie na parasolach i w pochodeie, 
Śpiewając, udały się do miasta. 

Niepokój w mieście trwał do późnego wtecz0- 
ra. Tłum jest zawsze i wszędzie — tłumem. 

„Śmigus* zamieszcza w najnowszym nrze za- 
bawng „korespondencyę к Krakowa“, w której pi- 
sze z okazyi reduty prasowej: 

„Ponieważ panom na „Redntę prasy* doswo- 
lony jest wstęp na salę we frakach kolaro- 
wych, oteymałem duże listów, w których mnie 
proszą o radę. Kilka odpowiedxi na te listy dla 
dobra ogółu tn podaję: 

Kochany Panie! 

Ponieważ jesteś łysy, radzę sprawić sobie frak 
koloru kanarkowego к sielonemi połami. Będziesz 
wyglądał nroczo. 

Jadnie wielmożny Hofracie! 

Aby cl dać stanowezą odpowiedź, сву ze ste- 
rej, niebieskiej halki żony możese sobie dać zra- 
bić frak na redntę, zechciej po dokładnej desin- 
fekcyi przysłać mi halkę do obejrzenia. 

Kochany Doktorze | 
Właśnie radzę Iść na тейпіе wa iraku, z któ- 
rege zapachu A wywabić nie można. Będą 
tefelem kopalni nafty 1 suk- 
cos u kubiet zapewniony. 
Jaśnie Wlelmożny Nadradco ! 

Przybyć na гейпіф we fraku ozdobiony dwo. 
ma medalami 1 jednym krzyżem jubilenssowym 
nie radzę, bo są i tacy, co cię eaćmią orderem 


' Franciszka Józefa, 


| kawały, że wielka liczba tych 
‚ æ tej przyczyny tak późno przybywa, bo mnsi 


Szanowny Pośle ! 

Reduta prasy, a Redute Ordona nie jest to 
samo. 

W kohen donoszę jeszcze, że Bale шазкоте 
w teatrze ładowym mają bardzo wielkie powo- 
dzenie i powodzenie to byłoby jesrcea więksrem, 
gdyby stę weseśniej zaczynały. Scisła badania wy- 
uroczych masek 


pierwej ścielić łóżka, nanosić węgli 1 pomyć ne- 
czynia. Czy mająca być к tego powodu wniesiona 
dnterpełscys w Radsie państwa ozy jednak słemu, 
jest bardzo wątpliwem*. 


Dwa pewme środki przeciw zplerzchniąciu rąk 
I twarzy: 

Mydło „lecznicze“ 
MALINOWSKIEGO 
a eapaohem wody kolońskiej 1 
PHILODERMINE 

(Cena 70 h.) 
Skutek niszawadny, lecz żądać 
wyrobów Malinowskiego. 


Prosimy odnowić prenu» 
meratę! 


Lecz Silas zbyt głęboko był wzruszony, aby 
móde zdobyć się na odpowiedź, poszedł więc, ało- 
wa nie rzekłszy, do swego pokoju. 

Nad ranem, wyczerpany temi obawami, zasnąt 
na krześle. Głowa opadła mn na kufer. Mimo po- 
łożenia tak bardzo niewygodnego 1 mima strasgli- 
wej poduszki, sen Silasa był zdrowy 1 trwał dłago; 
zbudsiło go dopiero mocne pukania о piźnej go- 
dzinie. 

— Маш tu list dla pana — dodał słażący, Wy- 
ciągając z zanadrza zapieczętowabą kopertę. 

Silas rozerwał kopertę | znalazł wewnątrz dwe 
słowa: — Dwunasta godrina. 

Stanął na miejscu punktualnie; kufar zaniosło 
kilku tęgich służących; Jego zaś samego wprowa- 
dzono do pokoju, w którym zastał osobę grzejącą 
się przy ogniu, a zwróconą tyłem da drzwi. Od- 
głos tylu Indzi wchodzących i wychodzących, tree- 
ssczenie kufra suwanego po podłodze, nia zdołało 
odwrócić uwagi tejże od ognia, в Silas stał 1 
ezekat. 

Pięć minut może upłynęło, zanim osoba owa 
odwróciła się leniwie i okazała twarz księcia Flo- 
rizela z Bohemii ukarała się zdumionym oczom 
Silasa. 


Tak więc, pante — rzekł z wielką snrowo- 


2 Kraków, GRODZKA Zs. 


m" 


i 


ścia — w taki to sposób nadużywasz mojej grse- 
czności? ŻŁączysz się pan z wysokiemi osobiata- 
ściami dlatego tylko, jak widzę, żeby uniknąć na- 
stępstw swoich sbrodni 1 teraz rozumiem xakło- 
pałanie pana wczorajsze, gdy do pana przemó- 
wiłem. 

— Zaiste — wołał Silas — jestem niewinny 
pod każdym względem, nieszosęścia mnie prześla- 
duje. 

Т bez tchu prawie, niezgrabnie i naiwnie opo- 
wiedzie? księciu całą historyę swojej klęski. 

— Widzę, że się pomyliłem — rzekł, kiedy 
Silas skończył. 

— Jesteś pan jeno ofiarą, a skoro nie jestem 
od tego, żeby karać, może pan być pewny mojej 
pomocy. A teraz — mówił dalaj — do rzeczy. 
Proszę natychmiast, otworzyć kufer, chcę bowiem 
widzieć, co zawiera. 

Shas pobladł. 

— Boję się niemal patrzeć na ten kuter — 
zawołał. М 

— Jakżeż — odrzekł książę — wazak pan już 
raz na niego patrzył 1 na jego zawartość. 


(Ctąg daluzy nastąpi). 


С. Szczurkowski 


ge” 


Znakomitym wynalazkiem, szaragól- 


niej dła kościołów wilgotnych, 


polecenia godne, nadzwyczajnej 


trwałości. u bardzo efektowne 


Stacye drogi krzyżowej 


kolurowane, na metalu, w ramach 
zwyklych, gotyckich i rommiskich, 
wyrshiane obecnie w Paryżu przez 
firmę Poussielgue Rnsand'a, nadwar. 


jnbilera Ojea św. 


Księgarnia katolicka 


Dra Władysława Miłkawskiego 


w Krakawia 


ullca św, jana |. & (Наќе! Saakl). 


"Telafonn Nr. 708. 


otrzymała jedyne zastępetwo tych 
sthcyj na całą Polskę; przesyła na 
żądanie chętnie jednę stacyę na okaz 
i objaśnia n cenie, która jest bardzo 


nmiarkowaną 


Drobne Ogłoszenia 


pa 4 halerza od wyrazu 


minimum 50 halerzy. 


Poszukiwane. 


Рота 


kób w Krakowie, Szlak 88 


potrzebna 


do үой- 
czocli, nmiejąca loh 
nanki. Łohzowska 1. 6 III piętra 
281 


panienka 


front (drzwi na prawa). 


Rysownik 


z ładnem piswem zwykłem i rondo- 


wem najdzie iłnższe zajęcie, Zg 
teenin w pndzinuch przedpołudn 


wych do biura Alojzego Iakubaw- 
uklega autoryzowanego geometry cy- 


wilnego w Krakawie ul, Slemirai 
kiego |. 17 


? sa uzdolnione w krawić 
ADY tnie, majdą stała zaje 


w Magazynie ul. Długa 1. 16, 


Pomocnik handlowy 


bravszy fuchuwiec w dziale одру 
шейн, mogy y objąć posadę zaraz 
Inb w najkrótszym cranio niochaj 


ję zgłosi pisemnie da handlu 


B.Kierzejskieg 


° 
Rynek (róg ul. Fluryanskiej). 


KRAKÓW, 


bo sprzedania. 


dnjący się do zam 


w Tenczynku 


Handel 


w Krakowie, ul. Długa L. 1 
poleca 


znakomity bulio 


ро przystępnej conie, oras жуй 
isene i marynowane, tanio m 
molady owocowe, 


Znane re swej jakości 


PACZKI waniliowe 


mdziewane różą, marmojadę 
melinową í morelową ро 6 l 
1ównioż cinstka po 4. h, 


fabryka wyrobów oukiar- 
‚ prowadzona pod osnbi- 
utym sarządam 


ROMUALOA PIECZARKI, 
{ 15 Poselska 15 
DOGODO- 


0 
0 
% 
9 
0 


A 
e=- = zrzec RM 


Mydło macierzankowe 
jest znanym środkiem upiękaza- 
суш i udelikatniającym płeć, 


munwa liszaje, pryszcza, жабгу 
zmarszozki, przez 00 ti 
60 halerzy 


166 Кгузїа!їпа 


usuwa czerwoność i Bzoratkość 
rąk, nadaje białość i oksamitną 


mięość. Tuba 50 halerzy 
Woda inowa 


wetrzymuje wypadanie włosów 
cebulki włosowe wzwacnia, i bar- 
Кава po 


wę włosów utrwala. 
X. 10 i K. 140 h. 


Mydełka toaletowe 
wyborne 
| pudełko 6 egtuk | koronę 


Naszetki 
w różnych 


wych sztuka 50 halerzy 
Fuder fiołkowy 


włosów, pudelko 50 lajerzy 
poleca 


Teońl BĘKNEB 


-Kraków, Długa 4. 


gam do 


«Мороа do praktyki 
atolarskiej Glejak Ja- 
226 


219 


р. 
984 


nuwy drewniany, ze sklepem 
i х 8 stancynmi, oraz inne- 
mi zabudowaniami, z ogrodem, na- 
kania przez 
lata jest do sprzedania luh do wy- 
najęcia z wolnej ręki u lawa Bogu- 


280 


Józefa Pulczyńskiego 


ат: na- 
mera białości 1 świeżości. Sztuka 


w różnych zapachach 


inych zapaclągh, do 
sukien, bielizny i papierów listo- 


da czyszezenia і odtłaszczenia 


Uwaga. Wysyłki pocztowe 2910 
tme, opakowania nie liczę, ze- 
tuowienia ad 6 К. wzwyż opie- 

i jw. 


ZAHŁAD 


аң шишиши 


winay 
lózəfa Kuleszy 
Е Erakm 


mon i na prowinayi. 
Tolain Nr. ЇЙ, 


r т 
Darmo ioplataio 
wysylam mój 
cennik Повіго- 
wany, preaszłu 
2000 rycin. ro- 
` zmaitego gatun- 
NE km zegarów i ze- 
garków oraz towarów muzycenych, 
optycenych i gospodarskich. Zegarek | 
niklowy 5. Roskap patent wraz 1 tañ- 

duazklem tylka kar. 3'50. 


Michał Horowitz 
176 Kraków, Dietlawaka 57 


CJ 


во 


Tylko na maśle. 


Pączki na maśle szt. po 10 hal. 
Chrust (faworki) 1/4 kg. kor. t— 


Kerbatniki 


w kilkudziesięciu odmianach w 
doborowym gatunku, zawaza 
świeże 1/, kg. kor. 1:60 
Marcypanowa kor. 2:00. 


Czekolady tabliczkowe 


świetankowe i waniliowe po hal, 
—14, 180, —'80 ikoron . 50 
жут własny. 


Karmolowana 09006 


gasse — Patermo '/, kg K #— 


Czekoladki 
same „doborowe mieszane */, kg. 
kor. 8" 


to- 
io- 


oje 


\ kg. mięszanych 
pomadek, czekaladak, owoców w 
kartonie ozdobnym kor 8-40, 
Ta same na wagę kor. 2 20. 


Wesela, Rauty, Zabawy 
z kompletnymi rastowami, jak: 
Lody, Bomby, Kremy, Blumunge, 
Olodniki, Ponoze i t. p. inna 


87 р 
urządza gustownie i niedrogo 


Jan MIGHALIK 


Cuklernia Lwowska 
Fabryka Czekolady i Какао 
Floryańska 1. 45. 
Telefon Nr. 466, Kraków. 


Odznaczona ка ву ој е wyroby 
najwyżazetni nagrodami па Wy: 
stawach światowych. 


Cukiernia otwarta od g. 7 rana 


С. к. austr. koleje państwowe. 


ważnego od 1 pa 


Odohadzą z Krakowa: 


w nocy (osob.) da Podwołoczysk. 
6 w пасу (posiąg posp.) do Wiednia, 
піса, Berna, Wrocławia. 


Przynhodzą da Krakowa: 


1960 w пасу (posp) za Lwowa Od 16 lipca z Czer- 


niowiec. 


Opawy, Oło- 
256 


3-08 w пасу (posp) do Lwowa, Od 15 lipca do Crer- Opawy, Wrocławia, Bisluka, 
niowine. 3-45 rano (ово.) z Podwołoczysk 
4:05 rano (posp.) do Wiednia, Opawy, Berna, Olo- | 615 


muńca, Mystowie, Szczakowy, Wrócławla, Bielska, 


rano (osob.) do Oświęcima 
rano (овоһ) do Wiednia, Opawy, 


шойса, Mysławie, Bzezakowy, Wrocławia, Bielska, 


Warszawy 
“48 


Каја, Kopyozynlec i Czerniowiec). 


7-18 rano (posp.) do Wiednia, Szorakowy, Wrocławia, | 780 rano (miter.) z Wieliczki. niamentu. Cena Ioetruwenłu w eleg. kartonowem 
Żywca, Bielska, Koszyc, Opawy, Berna, Oło- | 7:40 rano (osob) я Koomyrzowa i Mogłly. opakowania 2 К, 50 h. Nr 9079. Takia instrument 
туйса, Trenczyna-Ciepllc. 810 гапо tosoh.) z Oświęcima. © 16 otworach [68 tonach] z tonacyą tremolową 

BOO rana (овећ.) do Lwowa i Podwołoczysk (poły | 846 rano (osob.) z Podwołoczysk, Lwowa, Nowego w ozdnbnem opakowaniu 3 kor. Każdy może grać 
czenie do Stanisławowa, Stryja, Nadbrzoia, Sącna. i = ев nauki. Wysyłkę za poprzedniem nadeslaniew 
Rawy Ruskiej). 1000 przedpol. (osob.) ж Wiednia, Berna, Otmuica | Ў КДИ УДО gotówki Imb za zaliozką uskuteomia o. k. lostawca 

8'30 rano (miesz.) do Wieliczki, р Opawy, Wrocławia, Bielska 19 28029 dworu HANNS KONRAD, Dam wysyłkowy tewa- 

8:40 rano (osob,) do Kocmyrsowa i do Mogiły. 10:85 rana (miesz) z Oświęcima de Podgórza. rów muzycznych w Вгйх Nr. 422. (w Czechach). Bogata ilustrowany 

902 rann (osob.) do Suehy, Wadowic, Źwardonia, | 11:85 przedpol. (mieax.) z Wieliczki, polski cennik, zawierający przeszło 8000 rysunków, wysyła fabryka на 

ywen, Zakopanego, Gorlic, Zagórza, Lwowa і | 110 рор. fosob.) в Kocmyrnowa i Mogiły. żądanie darmo i opiutmie. 83 
Husfatyna. 180 рор. (ово) z Borków Wielkich, Lwowa, Nad- 22 

8:0 przedpol. (орону) do Lanionbmign, Mstowie, trzoria, Sącza, Jasła 
Wrocławia, Warszawy, Żywca, Opawy, Berna, | %24 рор. (błyskawicany) ze Lwowa. А NOK NOKIE 
Ołomuiica, Cieplic. ЖҮРО thor OKA ISi ag IGE XOIOKOKOJOJOK ж KROK 

11:00 przędpoł. (osoh.) do Podwołoczysk, Stanisławowa, | 3 80 pop. (osab.) z. Wieliczki. x ж Ж 
Jasła, Stróż, Sokala, Stryja, Kopycryniec, Grzy: | 4 40 pop. (asob.) z Rnsiatyna i innych miast na liij Ж Ж 
Лв s AA CH х Zygmunt Xośmiński 

116 popołudniu (osob.) do Oświęcima A On oaral onok) СЕНШ АД ЫНЫ ТЕЙИ Ж 

1/80 popofidniu (шіевх,) do Wieliczki Trenczyua—Uiepiic, Berna, Ołomuńca, Opawy, JK  rzeżbiarz, Nowa wieć, ш. Kościuszki L, 19 Ж 

146 pop. (ozoh.) du Mogiły i Kocmyrzuwa. Wrorławia, Żywce, Warszawy. рк naka AULA EE 

900 papal, (czób.) do Wiednia, Mysłowic, Zywea, | 880 wiecz. (osob) ze Lwowa, Podwołuczynit (роја. wykonuje artystycznia i najtaniej башту kościelne i del- Җ 

„rosiawia, Ораяу. Berna, Ołomuńca, Тер. czenie od Tarnohrrega, Zagórza, Jasła i Buda. | гасујве ze wszelkieh wateryałów, y 
'renozyna-Čieplic. peaztu), ^^ 

#1 popol. (posy.) do Wiednia. BAO wiece. (osob.) z Wieliczki. AEDA E IE EI EWOO WEE IENE RIKI 

468 pop. (błyskawłenny) do Lwowa (= połączeniami | 7:10 wiecz. (овоһ.) = Koomyrzowa. RZA, 
do wsrystkich odnóg). AIR wiecz, (ровр.) ш Wiednia, Berna, Tepla-Tren- 

305 pop. (osob.) da Tarnowa, Szczucira, Stróż, Jasła. czyn-Cieplic, Ołoniuńca Opawy, Wrocławia. 

6:10 wiec, (osob) do Tarnowa, Stróż Nowego Sęcza. | 012 wiecz. (asoh.) ж Oświęcima i Alwerni 

640 wiecaór (osob.) da Bogmmina, Szczakowy, Wro- | 986 wiecz. (ровр.) а Podwołoczysk, Lwowa, Ickan. 
oławia, Granicy, Warszawy. "Tarnobrzega, Nadbrzezia, Nowego абма, 

740 wiecz. (miesz) do Wieliczki. 9-18 wiecz. (овоһ.) z Wiednia. Bernu, Bielska, Olo- 

1:60 wiecz. (овоћ.) do Kocmyrrowa. mudes, Opawy, Wrocławia, Żywca la 

800 pi с (ого) doj Bacty, Zwardonia, Żywca, | 10:40 wiece. a и Biensma i Jasła. а Pewlan tonący gdy go wyratowano opowiadał, ża 

orlic, Zagórza i Przemyśla. 11:06 w nocy (овоћ.) = Nowega Баева i Zakopanego. 

808 wiscr. (exprese) do Lwowa, Kekan, Bukoresztu, | 11-49 w nocy (posp.) и Wiednia, Berna. Ołomuńca, ne Сана ОУ oana p Жу 0 те маша 
Konstancył ì Konstantynopola (ажу, Козу, Bielska, Sxozakowy, Warszawy. nam łóżku. Inny tonący, goy go wyciągnięto 

900 wiocz. (osob.) do Lwowa 1 Podwołoczysk х wody popadł w gniew, że dmiano mu przerwać 

ae osp.) da шы Бисквит, Бш? anielskie marzenia, 

rocławia, Opawy, Berna, Trenczyna, Uiaplle. Rozkłady jazdy w formacie kleszonkowym se do p p 
Лал К Күке БАНЫН "Мал? |р ode ЖО дваукавоуарща Кнен рая“ „Śmierć ciała nie jest śmiercią duszy, 


Wieliczki 
зу бовой.) do Wiolienki 
(oeol ) do Such; 


К 


K 


do 12%tej w nocy. 
141 


аа аа 


Ś F. Pamm, Kraków 


ul. Zielona I. 3, 
wysyła darmo i opłatnie sónnik 
є 4.000 ilustr. zegarków, towarów 

inhilerakioh | mnzyómvei 69 


ШТ Warszawska 


i RESTAURACYA 


Adolfa GAUGUSCHA 
w Krakawia 
Wiślna 1. 8, róg ису Gołęblej 
poleca 
na czas karnawału od 
godz. 6-tej rano 
wnakomity 


Barszcz 


graw Bigoa; wydaje również bar- 
dza pmnomna obiady w atonamen- 
cie. (Obiad z 4 dań 10 biletow 
ahonentowych kor. 12). 99 


ze 
ar- 
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Fonograly 1 Gramofony 


bez zarzutu fonkcyonująca dostarcza 
no najtańszych cenach fubrycznydli 
HANNS KONRAD, е, І К. nadworny 
dostawoa w Brilx Nr. 1072 (Czeahy). 
Fonograiy я У walami Kor. a 
Gramofony grające 2 kawałki K. 28. 
Pruszę żądać mój bugato ilustrowany 
główny katalog a 3.000 гусп darmo 
I opłatnle. Wysyłka za zaliczną Baz 
ryzyka! Zamiana dozwolona. 10 


ШШ 


w KRAKOWIE 
ulloa Floryańska 18—20 
poleca 


uznane ogólnie za najlepsze 
w sinaku 


SZYNKI 


araz wszelkla Inne wędliny | 
niezrównane) dobroai | wielkie 
zapasy amalau | ałaniny, 
Zlecenia nakutecznia odwro- 
mie. Cenniki szczegółowa na 
śądamie opłatnie. 48 


Wróww i kasyna Bo sep 


{риш posady lub choe 
ogo zatrudnić, kupić coś, Inb 
sprzedać, albo wydzierżawić 
praa ogłosić to w dro- 
mych ogłoszeniach „Nowin“. 
Jedno słowo kosztuje 4 hal., 
pierwsze liczy się potrójnie; 
najtansze ogłoszenie kosztuje 
KO hal. Nalażytońć przesyłać 
można w markach pocztowych 


AOK AOK Ж ЖЛОЮК 


Mega ali! 
nlam wywołuje 
kolosalne wibracye ludzkiego głosu 
jeśli się w nią śpiewa, baz najmuiej- 
взусЬ znajomości mużyki. Wyeoon 
aryglnalny i dockanały dredek da 
заһаму, za azłukę 55 halerzy — 
9 атш K. 1:80. Wysyła za poprze; 
dniem nadesłaniem należytołci (w 
markach wszystkich krajów) o. i k. 
dostawca dworu HANNS KONRAD, 
Dom wyayłkewy tawarów muzyczu. 
w Briix ur. 1173 (Czechy). Bogata 
ilustrowane katalogi główne я pree 
szło 8.000 rycin wysyla się na żę. 

danie gratis i franco. 88 


Ж ж жк ж эк ЭЖ ЖОК ЖЖ 


| 
Kona. Zakład Kupoa I Sprzedaży 


Maryi Telesznickie] 


został przeniealany w Krakawie 
na ulldę św, Іапа 2, 1 р., nad 
handlem WP. Wałkowskiago. 
Zaklad zeopatrzuny zostal w 
meble stylowe, antyczne, 04у- 
wane i nowe, w zupełne urzę 
dzenia salunów, pokoi sypial- 
nych i jadaluych, jakotaś w 
dywany, Instra, porcelanę, re- 

bro i fortepiany. 49 


rana (ровр) do Lwowa i Podwołoczysk, Jasła, 
Chyrowa, Stryja, Stanisławowa, Husiatyna, So» 


krzózia, Sokala, Stanisławowa, Rroów, А 


Zakopanego i N. Sącza. 


C 


С 


7 


IORGA ANOO E WONO IAEE Ж KIER 


JR. wnzystkia prowincynnalne ajenaye. 


Redaktor odpowiedzialny: Ladwik Bsczapęńaki. 


Berna, Olo- Suchę. 


muńca, Wrocławia, Bielaka. 


Warszawy. 


atwowaj. 


отоо 


(linia 
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Фич" она 
b paasa 
POUAKA МУ wytorowa 


najnowi 


нобет za 


Rozkład Jazdy. 


b) z Trysatu da Argentyny: 
Franoosea ЧТ stycznia 
Тоба Hohenberg 24 lutego 
Francesca 14 kwietnia 


Zmiany zastrzega się. 


Lwów, ul 


WY 


poleca częściawo 
1 hurtownie 


gatunki 


Rawy palonej 


szym 


4 inajlepszym apo: 


pomocą 


ШЙ} „ипи powiela” 


ро cenach 


4. JRWORNICKI. 


Cany zawierają już amerykański podatek 


К. 89140 К. 66560 К. 
881-40 „ 5860 „ 
л 88140 „ 66850 n 
via Rio de Janeiro. Cena przawozu Tryest- Rio de Janeiro К> 


' Wyciąg z rozkładu jazdy 


ziernika 1908 r. (czas środkowo europejski). | 


w nocy (posp) z Wiednia, Berna, Ołomuńca, 


rano (osob) хе Lwowa, Podwołoczysk. Brodów, 
Jekun, Ozerniowiec, Jasła, Chyrowa. 
rano (овоћ.) в Przemyśla i innych miest przez 


zano (posp.) х Wiednia, Opawy, Berna, Olo- 


zano (expresa) z Ickan, Lwowa, Bukaresztu Itd. | 
тапа (osoh.) z Bogumina, Szoakowy, Granicy, 


u konduktorów, jakoteż w Krakowia w biu- 
rze spodycyjnem Bojańskiego, w kaiggarni Krepjón- 
1 owskiego, w cukierni Мапгіхіедо, w handlu Fischera 
у i w handlu Porębskiego i Zimlera. 


— 


EMIK IEAI ЖОЕ ЖОЮЮЮК ОКЖ 


Puzon jerychoński. в) z Trytetu da Nowogo-lorku; 1 klasy 11 klasy 11 klasy 
Wspaniała saba- Martha Washington 14 otycznia K. 48140 K, 406 50 K. v90:50 
wka dla mlodych lice 8 „ „ 43140 „ 80550 „ 89860 
i starych, mwla- Qoeanla 80 n * 43140 7 80850 , VPN 
арча dla towa- Таша & lutego  „ 48140 „ 80550 „ УЗБО 
rzystw, wycie- Argentyna la „, „ 43140 „ 80650 „ 293 80 
Gal мотатау: Martha Washington 87 —, p 48140 „ 80660 , 82880 
szeń, oddziałów OWE mi М A 5 PO КЕТҮ 
jukowych eto. ania m н „ 80860 „ 298 В0 
KEY SET fi; Laura n 48140 " 40650 1 22880 


М2 Jen. Ajencya dla Galicyi i Bakowiny i sprzedaż kart okręrowych 


ж GOLDŁUST i SKA, Kraków, 


© (naprzeciw dworca kolejowego). 


ul. Lubicz 7 ж 


Na Błonie 3, oraz 


p Biuro spedycyjno-kumisowa 96 
i ustępstwo austryackiego 1 p. „LLOYD 


Ж 
ЖЖЖ ЖЮК ЭК ЮК КЮ ОЮК ЖЖ 


Гарет umacnia | 
| MATERYE WIOSENNE 
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na męzkia ubrania i angielskie kastyumy damekia 


można najtaniej nahyć 


ро cenach fabrycznych 
wprost w pierwszej śląskiej fabryce wysyłkowej sukna 


„ШИП w Karniowie ЙИШ) Nr, 68 


Prosimy żądać nasze wzory. 


Й 
Bt 


Dru. W, Korzeckiego i K. Wojnara w Krakowia xi sara. A. M 


Ж 
Zjadn. austr. akcyjna towarzystwo żeglugi parowej Ж 
„Aastro- Americana", 
EEE] 
Regularna ibezpośrednia Ж 
komunikacya z Austryi ® 
do Ameryki, Kanady itd. Ж 
Ceny jazdy z Krakowa: 


fabryka wód mineralnych ШШ i spala erica 
K. RZĄCA i CHMURSKI 


w Krakowie, przy Шіоу ów. Gertrudy L. 4 
wyrabia pod kontrolą Komisy Przem. Tow. Lek. polecun przez tož 
Tow. Wady mineralne sziunzne, odpowiwłające składam chemiesnym 
wadom : Bilidskiej, Gieshitblerskiej, Selterskiej, Vichy, Mneyenuwizkiej. 
Hombug, Kissingen. tudzież apeoyalnle leoznioze. ]в&: Kitową, Hro- 
mową, Јойотњ, Żalazietą, Kwadną, uraz Wody leoznioze normalne 
z przepisu prof iawarskiego. Śprzedaż vzęstkowa w aptekach i dro- 
gneryach. Cenniki na żądanie franco. 9 


Senzncyjna nowość!!! ORKIESTRA w KIESZENI!!! 
Kilka takich Instrumentów Jesi w stanie utworzyć 
formalną orkiestrę, 

Nr 4871, Instrument stanowi ustna hannonijka z 10 
otworami a %0 tonami oraz bębenkiem do akompa- 


czyli umarli żyją”. 
Zawiera dowidy życia zagrobowego, вепласујпу urzykuł prot, 
Dra Lomhroo o niewidzialnych istotach nadziemukich powiadnią- 
cych rozum i siły nadludekia i t. d. 
бваа | К. 20, б АЫ pooztowa: 


Do nabycia w Administracył „Nowin“ 
Kraków, Rynnk gł. I. 8. 


KALOSZE 


petersburskie na buciki fasonu amerykańskiego. 


Pantofelki domowe. 
Smarowidło 


nieprzemakalne na obuwie. 


PODKŁADKI 


gumowe pod obcasy. 


Ж 


ж 
Podeszwy wkładkowe do bucik ów 


filcowe, asbestewe, korkowe, 
słomkowe i t. d. 


polecają 


Reimi Spółka, Kraków. 


198 


ań najskrem- 
niejszych do 
najwykwik- 
tniejszych po 


Ж 


mama. 


